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GAZETA
Wychodź! cc dziennie wieczorem.

Reforma rolna.
;i

L w ów , 10. lutego.
Wzamian za przywilej dobrowol­

nego wykupu m* być nałożony na 
wielką własność ziemską obowiązek 
zabezpieczenia służby folwarcznej 
zresztą przy pomocy wydatnej pań­
stwa, które służbie tej udziela nisko 
oprocentowanego i długoterminowe­
go kredytu. Nadto w interesie na­
prawy ustroju rolnego parcelacja 
będzie w każdym wypadku połą­
czoną z uregulowaniem serwitutów, 
powiększeniem gospodarstw karło­
watych, komasacją i t. d., w tem 
rozumieniu, iż pewne parcele mu­
szą być przeznaczone na zaokrągle­
nie i uzupełnienie operacji agrar­
nych.

Samo przeprowadzenie reformy 
rolnej będzie więc leżało przy pod­
kreśleniu dobrowolnego wykupu, w 
rękach prywatnych właścicieli, in­
stytucji pośredniczących, słowem w 
rękach inicjatywy prywatnęj. Rząd 
będzie parcelował tylko majątki bę­
dące w ręku państwowem i to nie 
przez Urzędy Ziemskie, lecz przez Bank 
Rolny odpowiednio w tym kierunku 
przekształcony. Do Ministerstwa 
Reform Rolnych będzie należał tylko 
nadzór nad cala akcją ze stanowi­
ska racjonalności i dostosowania do 
warunków gospodarczych.

Dalszą walną przyczyną niepo­
wodzenia akcji reformy rolnej było 
jej sfinansowanie. Sytuacja na rynku 
pieniężnym nie sprzyjała w czasie 
inflacji emisji listów rentowych. O- 
becnie Bank Rolny przystępuje do 
emisji listów zastawnych, papieru 
ściśle bankowego, zabezpieczonego 
na ziemi włościan. Papier ten będzie 
lokowany na rynku wewnętrznym i 
zagranicznym i będzie mógł Uczyć 
pomimo przesycenia rynku pienięż­
nego papierami państwowymi na 
szybkie rozpowszechnienie wobec 
tej niezrównanej pewności lokaty i 
wysokiego oprocentowania, jakie 
zapewnia papier włościański, opar­
ty na drobnych warsztatach pracy, 
nieulegających pomimo przewrotu 
politycznego żadnym przemianom i 
niespodziankom. Ułościanin nawet 
obecnie przy zmniejszonej sile kup-, 
na jest zawsze jeszcze najlepszym 
płatnikiem. Prócz tego Bank Rolny 
emituje renty ziemskie, papier gwa­
rantowany przez państwo i zabez­
pieczony na hipotekach, jako środek 
przymusowego wykupu wielkiej wła­
sności ziemskiej.

W ten sposób pojęta reforma 
rolna może liczyć na szybką reali­
zację, przyjąwszy, iż wykonanie jej w 
praktyce nie napotka na trudności 
już zgoła organizacyjnej natury. Jest 
faktem, iż wielka własność obecnie
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KONFERENCJA M'ĘDZYMIN STERJALNa W PREZYDJUM R A D Y  
MINISTRÓW. — KOLOR MUNDURU BĘDZIE GRANATOWY. -  DY­
STYNKCJE PODOBNE BĘDĄ DO OFICERSKICH. — W O JE W O D O ­
WIE I STAROSTOWIE OTRZYMAJĄ SPECJALNE OZDOBY NA MUN

D U R A C H  G A L O W Y C H .

W a r s z a w a .  10. lutego. (Tel. G. 
L.) W Prezydjum Rady Ministrów 
odbyła się konferencja międzymini- 
sterjalna w sprawie wprowadzenia 
mundurów urzędniczych. Ustalono 
nasiępujące wytyczne:

Kolor munduru granatowy lub 
ciemno-zielony. Większość oświadczy­
ła się za kolorem granatowym. Krój

bluzy podobny do bluzy wojskowej 
ze stojącym pojedynczym kołnierzem, 
bez kieszeni na piersiach. Płaszcze 
koloru munduru, angielsk ie, b ez  od­
znaczeń. Wzoru czapki dotychczas 
nie ustalono. D ynstynkcje podobne 
będą do oficerskich. Wojewodowie 
i starostowie będą mieć specjału 
ozdoby na mundurach galowych.

więcej niż kiedykolwiekindziej skłon­
na jest pozbyć część obszaru by 
uzyskać w ten sposób gotówkę o- 
brotową, niezbędną na uprzemysło­
wienie i intenżyłikację rolnictwa. Do­
browolny wykup po cenie rynko­
wej bez ingerencji władz co do ce­
ny i istotnych postanowień kontrak­
tu parcelacyjnego stanowi walny 
krok naprzód i może reformę rolną 
ruszyć z martwego punktu.

Oczywiście ludność włościańska 
przechodzi obecnie bardzo dotkliwy 
kryzys, który nie pozwoli .wystąpić 
jej na rynku nabywczym z taką siłą 
jakiby dyktował jej skądinąd rosną­
cy głód ziemi. Nie mniej przesilenie 
minąć musi, a stworzenie odpowie 
dnich ram gospodarczych i praw­
nych dla reformy rolnej obliczonej 
na dziesiątki lat pozwoli nam na 
racjonalne załatwienie tej zalegającej 
oddawna sprawy pierwszorzędnego 
znaczenia nietylko ze stanowiska re­
alnego. !. b

* o  .  ■

Życie poiitfw
Lwów, 10. lu te g o .

— Wyjazd gen. Sosnkowskiego a 
posiedź. Ligi Nar. został wstrzymany, 
ponieważ nadeszły informacje, że 
Polska, która zostt ła  w ybrana do 
stałej komisji doradczej, w tej 
chwili nie może brać udziału 
w obradach, a nastąpić ma to pó­
źniej, ze względu na to, że ujaw­
niła się różnica zapatrywania na 
charakter komisji doradczej, czy 
ona ma Już obecnie urzędow ać czy 
też dopiero w trakcie sesji Ligi 
Narodów w marcu.

— Parlam ent szwedzki rat fi- 
kcw ał traktat handlowy szwedzko- 
polski.

— W warszawskich kołach 
dyplomatycznych mówią, że 
na Litwie dał się odczuć w ostat­
nim czasie zwrot ku porozumieniu 
z Polską.

— „Kur. Czer.‘“ dowiaduje się, że

fałszyv-a jest: pogłoska, jakoby po­
ż y c z k i am erykańska  dla Polski 
miała być w  pew nej części w ypła­
cona rJe w  gotów ce, lecz w  m ate­
riale przem ysłow ym  i w ojennym . 
Cała pożyczka amerykańska w 
kw ocie 50 n u  d o k - wpłynie w g o ­
tówce dc kasy państwa polskiego.

— S praw a odszkodowania za 
ziemie G a obyw ateli polskich na LOtwie 
jest na dobrej drodze i w najbliższym  
czasie odszkodow ania będą w ypłacone. 
Chodzi tu o  odszkodow anie za s tra ty , 
jakie obyw atele  polscy na Łotw ie pono­
szą z powodu zastosow ania tam  rady ­
kalnej u staw y  o reformie rolnfń.

— D epesze z  G dańska stw ierdzają  naj 
zupełniejsze niepow odzenie T argów  Gdań 
skich. Kupcy tam tejsi ponieśli wielkie 
s tra ty . Targi zam knięto wielkim deficy­
tem, w ynoszącym  kilkaset tysięcy gulae- 
nów. Liczba w ystaw ców  nie dosięgła 
300, gdy poprzednio by ło  ich conajmniej 
1000. O pin ja sfer gospodarczych zw raca  
się ostro  przeciw ko antypolskiej po lity ­
ce Senatu. Nikt bow iem  nie w ątpi, że 
fiaslko ma przyczyny  w bojkocie ze stro  
ny, polskiej.

Wiadomości r u n ic z n e ,
Lwów, 10. lutego.

—  Rząd sowiec i  u y ^ a łd o  odo-* 
wiązującej oraynac i wyborczej no, 
welę, według któiej wybory będą, 
uznane za nieważne, jeż°!i nie we­
źmie w n.ch udzia u 3ó°/0 upra­
wnionych do głosowania, albo gdy 
będzie s tw ierdzona presja na wy­
borców ze strony władz lokalnych 
lub org im p a t v  n- rh

— W  zw iązku z przybyciem  do Lon­
dynu tle rrio ta , oczekują tam  od­
bycia nowej, m iędzynarodow ej kon­
ferencji, k tó ra  zajmie się uregu­
low aniem  sp raw y  bezpieczeństw a oraz 
innych kw estji z uiziedizLny polityki mię­
dzynarodow e!, k tó rych  rozw iązanie mo­
że nastąp ić  ty lko  w porozum ieniu F ran ­
cji z Anglją.

— Długi Francji w obec An- 
glji w ynoszą 600 milionów funtów1 sz terl. 
Zostaną cne w  myśl no ty  angielskiej 
zredukow ane o 1/3.

— W  w yborach  do jugosł. Skupczy- 
ny, radykał! uzyskał: 141 głosów , a de­
mokraci Prib iczew icza 21 głosów , w ten 
sposób rządow y  blok narodow y uzyskał 
łącznie 162 głosów , t. an. w iększość, al­
bow iem  ogólna liczba posłów'' w ynosi 
315. Blok opozycji będzie rozporządzał 
liczbą około 40 głosów. P aD ja  Radfcza 
będzie miała 6R głosów-

— P a rtjc  koalicji lew icow ej w  
Niemczech postanow iły  jednomyślnie 
w ysunąć kandydaturę Marksa na stano­
wisko prcm jera pruskiego. — MaPks 
przy jął o fia iow aną mu kandydaturę . P ar- 
tje koalicyjne postanow iły  u trzym ać ró ­
w nież soc.-deinokraitę S everm ga na szcza 
golnie w ażnem  w P rusach  stanowiiskd 
m inistra sp raw  w ew n. P ism o praw icow e 

,zauw ażą, że  gabinet Marksa będzie roz­
porządzał tylko w iększością k»lku gło­
sów .

— W  Grecji ogłoszono dernobijtozacje 
roczirniik-a 1923.

— „Neuc Fr. P r .“ donosi z K onstanty­
nopola, że w  najbliższych 48 godz. ma być 
wydalonych z. granic Turcji 15 księży  
greckich.

Ustawa o zakwaterow. wojska w czasie pokoje-
IAkIE ZMIANY FOCZYNIŁ SENAT. — 7-LETNI PODATEK KWATE- 
i UGROWY — WYMUSI ON 4 PROC. OD PŁACONEGO CZYNSZU 
W HOTELACH MOŻNA ZAREKW ROWAĆ JEDNĄ CZWARTĄ CZĘŚĆ

POKOJI.

I.

Lwów 10 Iuiego.
(;' Uchwalony w swoim czasie przez 

Sejm pro e! t usiawy o zakwaterc- 
. aniu w . jska podczas pokoju wy­

wołał, jak w sdomo, niezwykle 
•tośne echo w społeczeństwie. 

Niemal na setki h cz jć  można by!o 
| cbSzernie motywowane memorjały, 
| nadsyłane d> pp. S e ia to rn v  i do 
i pism codzennych  przez związki,

!* stowarzyszenia i esoby  prywatne. 
Opinja pub iczna zgodnie potępiła 
szereg postanowień w ustawie za-

1 wartych.
Obecnie projekt omaw anej usta­

wy, po szeregu zmian, dokonanych
w komisjach prawniczej oraz spraw 
zagran :cz-ych  i wojskowych Sena­
tu, oraz w samym Senacie, został 
przez ten ostatni uchwalony. Wróci 
jiszczę żalem projekt ustawy do 
Se mu i eśli jedenasti  dw udfiesta  
Sejmu nie opowie się przeciwko tak 
zmienionej ustawie, wówczas s tanie  
się ona, po wydrukowaniu w dzien­
niku ustaw, ostatecznie p raw o­
mocna.

Poniż j podajemy ważniejsze 
punkty uchwalonej ; rzez Senat 
uslawy.

Art. 2 określa zakwaterowanie 
slałe, prze ściowe i nagle. Ważniej-
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sze z artykurów następnych ni. i., 
opiewrją , co nas tępu je :

Je2eJi dla całej dyslokacji po­
kojowej w danej miejscow ści nj 
ma dostatecznych pomieszczeń na 
kwatery stałe dla oficerów i żora- 
tych podoficerów zrw cdow ych, za­
rządzi Minister spraw w oskow ych  
w  porozumiej iu z Ministrem spraw 
Wewndfiznych i M n  skarbu budo­
wę potrzebnych pomieszczeń v / d a : 
aej miejscowości.

Celem pokryć a wydatków, 
związanych z wznowieniem, utrzy­
maniem i konserwacją budowli 
wymienionych, tworzy s ę  p.zy 
Ministerjum spraw wojskowych 
fundusz kwaterunku wojskowego.

Fundusz ten jest osobą prawną, 
a dochody swoje czerpie g łów cie  
z podatku kwaterunkow ego.

Od dnia 1 styczn a 1925 r. po­
cząwszy przez 7 lat, t. i. do dnia 
31 grudnia 1932 r., pobierany bę­
dzie podatek  kw aterunkow y wy­
łącznie na cele wskazane.

Podatkowi temu podlegają na 
obszarze gmin miej kich w sze!kie- 
go rodzaju lokaie, jako to :  miesz-’ 
kania, zakłady przemysłowe i han­
dlowe.

S topa podatku wynosi 4% od 
płacońego czynszu;

Podatek kwaterunkowy wymie­
rzają i ściągają organa związków 
samorządowych.

Administracja funduszu kwate­
runku wojskowego nale y do za­
rządu te ao lu. duszu.

Do zarządu w chodzą :
Minister spraw  wojskowych, 

względnie jego zastępca, jako prze­
wodniczą y ; 2 delegatów M in is t -  
rjcni spraw  w js ko wy cli, wyzna-, 
czonycn przez Ministra spraw  woj­
skowych ; delegat Ministerjum ska - 
bu, wyznaczony przez M nis tra  
skarbu ;  delegat Ministerjum robót 
publicznych, wyznaczony przez Mi­
nistra  robót publicznych; će egat 
Ministerjum rp raw  wewnętrznych, 
wyznaczony p zez Ministra spraw  
w ew nętrznych ;  członek, wybrany 
przez Sejm z poza Sejmu; członek, 
wybrany przez Senat z poza Se­
natu;* de 'egat samorządów, wybra­
ny przez Radę miasta, które jest 
siedzibą zarządu funduszu (t. j. 
Warszawy). ;

Upoważnia się fundusz kwate-
w m m m m aaB B m m ataam B U B B am

Feljeion „Gazety Ly-ovi.“ z d. 11 !1. 1925.

THEOPHILE GAUTIER. 50)

Qusze w odlocie.
(AWATAR). 

ifClt.z dalszy.1
List ten rzucił w duszę Oktawa 

zarzewie niemałej rozterki. Nie 
mógł wszak nie przyjąć wyzwan a 
hrabiego, z drugiej zaś strony p ro ­
test i bun t  budziła w nim myśl 
że ma się  potykać z w lo sn cm sw o -  
jem ciałem, ku któremu zachował — 
mimo wszystko*—  pewne przywią 
zame. Zdecydowała go ostateczne 
obaw a, iż chcąc nie chcąc, będzie 
do pojedynku zmuszonym jakiemś 
skandalicznem v ystąpieniein hra­
biego: mógł był, co prawda, obez­
władnić przeciw' ika, wią ąc mu 
ręce i wolę w kaftan bezpieczeń­
stwa — na tęujednak alternatywę 
oburzała s :ę wrodzona prawość je-\ 
go. P iaw da, iż namiętnością wie­
dziony, dał wciągnąć się w rzecz 

drożną i pragnąc z Wiadnąć nie-

I  sprawie fflmm w i j  obywatelom p o ls K i,
OKÓuNiK MINISTRA S r RAW W EW N DO WOJEWODÓW. — TRU­
DNOŚCI PRZY OTRZYMYWANIU WIZ. -  NA1EŻY ZAWIADOMIĆ 

O 1 EM WŁADZE FOLSKIE.

lw ó w , 1C. lutego 
t—) Minister spraw wewnętrznych 

p. Ratajski zwiócił się 5 lutego do 
wszystkich p p . wojewodów z okól­
nikiem treści następującej:

Zdarzają się wypadki, że obywa­
tele polscy, udający się za granicę 

napotykaj: ha pewne trudności, wzglę 
dnie odmowy przy uzyskiwaniu wiz 
w kbnsulatach i przedstawicielstwach 
zagranicznych.

Posiadanie danych statystycznych 
o tego rodzaju nieprz/chyluem trakto- 
waniu przez poszczególne konsulaty 
cudzoziemskie obywateli polskich da­
łoby możność, Ministerjum Spraw 
Za g-anicznych odpowiedniego usto­
sunkowania się do obywateli poszcze­
gólnych państw cudzoziemskich i za­
stosowania względem nich akcji re- 
torsyjnej, względnie wywierania na 
te lub inne przedstawicielstwa naci­
sku, celem uzyskania bardziej liberal­
nego traktowanie spraw, dotyczących 
przyznawania wiz obywatelom polskim.

Wobec tego oicótnik poleca pp r 
wojewodom etc. zarządzić, aby urzę­
dy administracyjne informowały, przy 
wydawaniu paszportów zagranicznych 
strony zainteresowane, iż tak w in­
teresie ich własnym, jak i ogółu spo­
łeczeństwa, leży, by w razie odmowy 
udzielenie wizy przez jakikolwiek 
konsulat cudzoziemski, niezwłocznie 
powiadamiały o tej odmowie władze 
polskie, które dany paszport wysta­
wiły.

Zawiadomienia powyższe winny 
zawierać następujące dane: 1) imię
i nazwisko petenta, 2) adres, 3) urząd, 
który wystawił paszport zagraniczny, 
4) cel -wyjazdu za granicę, 5) wska­
zanie konsulatu, który wizy odmó­
wił, 6) powody odmowy. Zeznania 
te, zaopatrzone odpowiednią opinją 
urzędu wystawiającego paszport, 
winny być nadsyłane do Min.Spraw 
Wewnętrznych, skąd następnie skie- 
-owane będą do Min. Spraw Zagra­
nicznych.

runku wojskowego do zaciągnięcia 
zewnętrznej lub wewnętrznej po­
życzki ao  wysokości 14) mili. zł. 
na ce’e, związane z  wzni sieniem 
nowych budowli.

Budowle, wznoszone z funduszu 
kw aeru n k u  wojskowego, stanowią 
własność tego 'funduszu , a w razie 
rozwiązania go — przechodzą na 
własność Państw?.

PostunoAienia ustawy, tycząca 
się k w a t.r  przejściowych, dadzą 
s i ;  streścić, jak pc  iże j :

Jeżeli kwa lei w inny sposób 
uzyskać nie można, w ówczas mają 
zarzady gminne prawo i obowią­
zek do zajęcia za wynagrodzeniem 
pomieszczeń prywatnych, niezbęd- 
rych na potrzeby wojska, a prze- 
dewszystkiem pomieszczeń nie za­
mieszkanych/zajętych przez przed­
siębiorstwa, przeinaczone do za­
bawy iub gry, oraz o jóżniouych 

j przez osoby, wyda 'one z gminy 
i ro porządzeniem władz rządowych. | 

Pomieszczenia państwowe, l o - i

f

zwyciężoną niczem cnotą kob ety, 
c a l  wszystko kochar.ej, ukrył s u ą  
duszę wielbicie a w c elesnej pc.- 
włace praw ow itego jej męża — 
c łowiekiem jednak wyzutym z czci 
i wiary nie by ł: wszak nawet na 
ostateesoość erwą zgodził się d o ­
piero po długie i trzech latach walk 
i cierpień a. w chwili, gdy zeń u- 
chodzić poczynało życ'e, strawioa. 
beznadziejną miłością. H a bitego nie 
znał — przyjacielem mu r.ie był, 
nie zawdz;ęczał mu nic i nic go 
też z nim nie łączyło — skerzysta 
zatem z ś m ia łe g o — p raw d a!— lecz 
przyznać należy, i dlań ryzykowne­
go sposoou, jak mu nastręczyła 

icja ywa doktora Baltazara 
Cherbonneau...

Jakichże świadków zaprosi ? 
hraoia musiał, nafuralnie, przyja­
ciół mieć n iem ało : jednakże Oktaw 
nie miał je zcze czasu zapoznać się 
z  nimi.

Na kominku sypialni hrabiego 
roztaczały wdzięczny swć' owal 

wie pate y z zielono-żyłkowanego 
agatu o rączkach bronzowych sty­
lizowanych w kształt gryfów. Jeana

kale, w których stę mieszczą szpi 
tale, świątynie, muzea, szkoły, 
zrzeszenia, klasztory, pom ieszcza  
nią i place, niezbędne do p row a­
dzenia p rzed s ięb io rs tw a— są w :l- 
::e od rekwizycji.

Wolne są również częś i ; o- 
mieszcztń, niezbędne do wykony­
wań a zawodów wolnych iub pra­
cy naukowej jak r. p, gabinety 
bibijoteki, poczekalnie, pracownie 

'oraz lokale niezbędnie potrzeb e 
dc pomieszczenia posiadacza mie­
szkania, jego rodzinj!, n e  wyłącza­
jąc tymczasowo nieobecnych w sku­
tek wyjardów na ferje, cdpoc ;y - 
nek, kuracje, delegacje służbowe 
i t. p. oraz jego pracowników, ro­
botników, służby i inwentarza;

w hotelach 75 proc. pokojów, 
przeznaczonych ćo wynajmowania 
— niejinoże być zarekwirowanych. 

— o . . . . .  i

Czyrftslijcie
„SZCZUT&A"

z i ich nosiła zbiór wizy.owych 
biletów, na których umiejęt a lęka 
litografa wyrola zdobne mitrami i 
koronami przeróżnych hierarchii 
szlachectwa nazwiska polskie, ro ­
syjskie, wioskie, węgierskie, hisz- 
pań;k ie  — świadczące o podróż- i 
nicrych zamiłowaniach hrabiego, 

ióry tez wszędzie zos taw ia ł za 
sobą  zastępcy przyj tciół.

Na :hvbiłj trafił wziął Ojt aw 
dwa bilet : leden s nich nośił-raz- 
w i.ko hrabiego Siły, drugi marki­
za de Sepu!ved3, Rozkazał z a p rzą 'z  
I wieźć s ę do nich. Zastał jedneg-J 
i drugiego: nie wydali się b y n a - 
m iej zdziwieni zwróceniem się do 
ujnh człowieka, klćrego Vnniemali 
h rab ią  Lubińskim. N"iś*uz sając skru­
pułów, jakie zazwyczaj k erują po­
stępowaniem sezundanioW; sfeiy 
bnrżuazyjnej, nie zapytali' nawet 
czyli n.e da się sp raw a  na ugodo- 
dowej załatwić drodze i z c a 'ą  oy- 
skrecyą gentelmanów nie potrąci! 
o powó i zatargu.

Z drugiej znów strony —  rze­
czywisty hrabia , czyli Oktaw rz - 
komy, w tym samym znalazł s ę

UogllcsL sfawlajt M g  za ® zór 
•w] młodzieży.

Lwów, 1C lutego.
(;) Ręczytne i bardzo starannie 

redagowane a n g ie lsk e  czasopismo 
dla mładzięży. „Childrens-Newspa- 
p e r “ zamieściło ariykuły o kon­
solidacji zagranicznych długów 
Po ski ; o i tytułem: „Polska daje 
d bry przykład. Pierwsze: z pcśród 
sprzysmeizonycn spłaca dług Wieh 
kiej Brytan

Sam frkt umieszczenia artyku­
łów orjetmi ących młode pokolenie 
w najważniejszych państwowych 
zagacin eniach wszystkich krajów 
świadczy, jak rozumne metody 
stosują anghcy w wychow aniu  
młodzieży.

Artykuły o Polsce nacechowane 
są g ęboką sympalją dla, naszego 
kraju i podziwem dla zwycięskie­
go zm agania się odrodzonej P o l­
ski z trudnościam i, jakie się przed 
nią p ętrzą.

„Polska, czytan y w artykułach 
o których mowa, pierwsza spieszy 
z akura tną  spłatą długów, mimo, 
że jest krajem, który bodai naj­
więcej* ucierpiał w czasie wojny. v 
Polska nietylko porozumiała się 
z Anglją co do sp łacen ia  całego 
długu, ale uczciwie douczyła za­
ległe procenty, aby być w porząd­
ku co co  pensa . Term ny spłaty 
długów polskich są  dogodniejsze 
niż te miny, jakie wyznaczyła 
Anglji Ameryka, kraj najt  ogatszy'*.

Z gorącem uznaniem należy za­
notować rozUmtią, a p e ł r ą  pizy- 
jaź i dla nas akcję wszczepien i  
w przyszłe 'pokolenie. Angłji uczuć 
sympatji ciii fał i , c go Państw? 
polskiego.

-------- ■O'— - —I

Lwów, 10. lutego.
— Na naibliiS2,:.ii pos>ed en u- 

Rady Ministrów rozpatrywany bę. 
dzie projekt ustawy o uregulowaniu 
przemiału żyta. o imporcie i ekspor- ' 
cie zboża oraz o uregulowan u cer. 
mąki 5 pieczywa.

— V/ Brześciu a resz tow ano  cz te r­
dziestu kom unistów  — w śród  mich 
p rezesa okręgow ego kom itetu  komuni­
stycznego  R ym arskiego, k tó ry  używa 
pseudonim u ,.Chudy“ . R ew izja w ykaza ła  
znaczne zap asy  b ibu ły  agitacyjna!,

kłopocie: przypomniał jednak so­
b ą  zasłyszane w przeddzień naz­
wiska: Alfreda H rm berta  oraz G a- 
sufwa Raimbaud, ich tez poprosić 
na świadków.

Obaj młodzi ludzie zdawali sfę 
jfiemśJo zdziwieni pojedynkową a- 
wanturą znanego z pokoiowego 
Usposobienia sw'ego przyjaciela, 
który na domiar od  roku prawie 
unikał zetknięcia z obcymi: skoro 
i?? iedriak nadniienił. że chodzi o 
pojedynek na śm erć i życie wy­
wołany sprawą, która pozostać musi 
tajemnicą, n e pytali również' o szcze- 

ó ,■ — i pojechali bezzwłocznie 
do pa acu h r. Lubińskich.

Ustal no w szybkiem tempie 
warunki spotkania. Ponieważ obaj 
ppzecwnicy oświadczyli, że obo- 
jtnytn im jest rodzaj broni, zade­

cydow ał o wyborze los, w posta­
ci ?łotej monety, rzuconej w p o ­
wietrze. Spotkanie naznaczono na 
szóstą rano dnia następnego w jedy­
ne z  a ei las',u Bulońskiego, koń- 

zącej się rotundą, wysypaną pia- 
s t icm  i stanowiącą odpowie n;ą  
arenę dla starć tego rodzaj u. (C.d.n)
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Sobota 14 lutego
Kasyno i Koło lit-art. BAL LOTNIKÓW

Biiety w s tęp u  po 6 zł. w j a a j e  za okaza­
niem zaproszenia  Sekret.  K a s y n a  i Koła 
l i t .-a i t .  (A kadem icka 13). Zgłoszenia o za­
proszenia rów nież  tam  sk ie ro w y w ać  należy 
D ochód  z balu  na  cele poi. floty pow iet

O m y ł prof. Halerego Goetla.
Lwów, 10 Iute?o.

(B) Niedawno odbył się w W ar­
szawie odczyt dra  W alerego Goe- 
tla, profesora Akadem]' górniczej 
w Kralównj, uświetniony cbecno 
ścią P ana  Prezydenta Wo;ciechc- 
wskiego, pi. „Spor o  Morskie Oko 
i Jaworzynę, a Park Narodowy w 
Tatrach". Ten sam odczyt wygłosił 
5 b,n. prof. Goetel w  sali Koła 
literackiego.

Prelegent z dużą objektywno- 
ścią, która jest w takich kwestjach 
politycznych naprawdę fenomenem, 
p rzec,stawił cały przebieg sporu 
polsko-czeskiego o granicę górską 
w  Tatrach, zaznaczając wstępnie, 
iż chodzi o jedno  z feryturjów 
górskich, które od daw na (bo od 
16 w.) było przedmiotem rozmai­
tych sporów. Spór prowadzono 
z obu stron z dużym nakładem 
energjł, ale zwyciężyła naogół Cze­
chosłowacja, dzięki temu, iż akcją 
k l .ro w a ł  tam przez cały czas dr. 
Benesz, gdy tymczasem u nas  je­
den Minister następow ał po d ru ­
gim, pociągając za sobą grunto­
wne zmiany w całym składzie per- 
sonalu.

Z arysow ał następnie prelegent 
obraz dotychczasowej i p ro jek to ­
wane", a  nawet częściowo już 
wprowadzonej (w dobiach W łady­
sław a  Zamoyskiego) gospodarki 
w  tym terenie niezrównanej pięk­
ności. Następnie przedstawił ideę 
Parku  N arodow ego w Tatrach, 
opartą o wzory amerykańskie, a 
mająca Polaków i Czechów połą­
czyć w  imię wspólnego ukochania 
Tatr, albowiem Park  Narodowy 
zajmowałby ferytorja obu pańsfw.

P iękną prelekcję u? upełniL 
wyświetlenie przeźroczy, dający  
przegląd pejzażów, flory i fauny 
tych przecudnych okolic. Ouy 
piękna idea doznała jak najrych­
lejszej realizacji.

1 V.. fcah -C —
'w

Piełgrzymhi do Rzymu. ■
,;F ł j  Lwów, 10. lutego.

(d) Na konferencji europejskie/, 
k tóra  się odby ła  w Bzrnie Szw aj­
carskim  w  spraw ie przewozu piel­
grzymów w roku jubileuszowym 
do Rzymu, ustalono rozkłady ja­
zdy pociągów nadzwyczajnych i 
Uzgodniono je z przebiegami po­
ciągów, k óre koleje włosKie prze­
znaczyły dla pi Igrzymów.

Delegaci zarządów kolejowych 
poinformowali delegatów kolei wło­
skich o liczbie potrzebnych pocią­
gów nadzwyczajnych. Dolegał p d -  
ski zażądał 10 pociągów, stoso­
wnie do programu, przedstawio­
nego naszemu Ministerjum kolei 
przez komitet wykonawczy piel­
grzymek polskich.

W obec tego, że na konferencji 
Wyjaśniło się, iż koleje polskie 
mogą liczyć t Iko na w łasne śro - 
ki transportow e, nasze M nisterjum 
kolei będzie m egło ustalić ostate­
czny program pizęwozu dopiero 
po ponownem, szczegółowem p >  
rozum-eniu się z  wymienionym 
komitetem.

Prześladowane w Rosi: p t i M u r i e
znajduje Gpietę w Polsce.

UROCZYSTE OTWARCIE S T i JDj UM TEOLOGJI PRAWOSŁAWNE] 
NA UNIWERSYTECIE WARSZAWSKIM.

J b J £ O i f O M I J S T 3

Lwów, 10 luteęo.
(*) Bardzo uroczyście odbył się 

akt otwarcia studjum teologji p ra ­
wosławnej na uniwersytecie w ar­
szawskim W pierwszym rzędzie 
zasiedli w iceprem jer Thugutt, Mar 
sziłek Sejmu Rataj, biskupi prawo­
sławni i senat un' wersy ecki. Dalej 
przedstawiciele władz, świata nau­
kowego i politycznego, Na sali 
ś ód publiczności wielu tosjan.

Posiedzenie zagaił rektor prof 
K“zyształowicz, który powiedział, 
e tolerancja religijna j ts t  t aaycją 
?aństwa Polskiego. Zgodnie z tą 

traoyc ą odrodzone Państwo Polskie 
o siadające w swych granicach 

kitka miljonów prawosławny, h 
obywateli nie może n iedbać o po- 
t zeby duchowo tych ooywateli. 
Dla zaspokojenia tych poirzeb ko­
nieczne jest stworzenie w  Polsc 
wyższej uczelni teologicznej wyzna­
nia prawosławnego. W  zrozumieniu 
tej potrzeby uniwersyte t warsz-iw- 

Jk i  bez wahania ofiarował swą 
gość nność i pomoc powstającemu 
stud.,um teologji praw os awnej.* W 
mieniu uniwersytetu rekto życzy 
emu studjum pomyślnego rozwoju 

i t dzieła słowa kuratorowi studjum 
metropolicie k mciola praw osław ne­
go w Polsce, D /onizem u.

Metropolita Dycnizy w  białej 
m tr. e i z czerwoną w stęgą orderu 

Odrodzonej P&lsKi', wygłosił n a ­
stępnie przem ówienie po polsku, 
w którem złożył podziękowanie 
Rządowi i uniwersytetowi warszaw-

klemu za pomoc w  dziele zorga­
nizowania uczelni prawosławnej. 
Wówczas, g d y  w  Rosji rellgja pra­
wosławna jest prześladow ana, w 
Polsce praw osław ie znajdi* e n ow e  
i  ódfo dia swego rozwoju. Metro­
polita kreśli h is to iję  p o w sta n ia  
oraz zadania studjum teologicznego 
które odegra doniosłą role w życir 
duchowem prawosławnych obywa­
teli państwa polskiego.

Po mowie metrooc! ty chór pra- 
osławny odśpiew; ł hymn polski, 

poczem prof. Oskar H aeck i  wygło- 
ffił w yk 'aJ  p. t. „Państwo Polskie 
i kościół ruski w pierwszem stule­
ciu współżycia", charakteryzując 
poliiykę kościelną Kazimierza W.
: W ładysława Jagiełły. Na ten-ą 
kończyła się ta znamienna uro­

czystość.
Powstanie nowego ogniska re- 

ligji prawosławnej w Polsce w chwi­
li obecnej jest faktem wielkiej do­
niosłości historycznej. Patriarcha 
Konstamynopolski wygnany. Patrjar- 
chą Moskiewski w niewoli u Dolsze- 
wikdw, wrogów wszelkiej religji. 
Zestawiając te fakty, wybitny publi­
cysta rosyjski p. Fiłosofow pisał nie­
dawno w gazecie „Za Swoooau*, 
że prawosławie przeżywa moment, 
jeden z najkrytyczniejszych w dzie­
jach swoich". W iym to krytycznym 
momencie udziela opieki prawosła­
wiu Polska, którą nacjonaliści rosyj­
scy malowali zawsze, jako odwiecz­
nego wroga świata prawosławnego.

s a m o iM rw } as. bi- 
s l w  Saaishy.

Krakdw, 9. lutego, 
(e.) W niedzielę 8. bm. wyje­

chał z Krakowa samochodem do 
Wadowic ks. biskup Sapieha n i  po 
święcenie dzwonów w kościele 
0 0 .  Karmelitów. W czasie jazdy 
w Izdebntku samochód zsunął' się 
z ośhzgtej drogi do rowu, w yw ra- 
łając się kołami do góry, skutkiem 
czego tak ks. biskup, jak i jego ka­
pelan ks. Kozłowski, odnieśli, na 
szczęście lekkie tylko obrażenia 

Z powodu uszkodzenia samocno 
du aalsza podróż okazała się nie* 
możliwa, a przejeżdżający tamtędy 
sen. Lewakowski zawiózł ks, bi­
skupa z powrotem do Krakowa.

P. wojewoda Kowalikowski ?!o 
ży ł ks. biskupowi gratulacje z po­
wodu szczęśliwego uniknięcia kata­
strofy. / ’

Drzewo p o żs ra ip  lodzi.
Lwów, 10. lutego.

(a) Amer. podróżnik dr. Osborn j 
wydał książkę pt. „Madagaskar, kraj 
ludożerczych drzew"*, w którtj opo­
wiada, że ws ędzie wśród dzikich 
szczepów tej wyspy stykał się z le­
gendami o drzewie, pożerającem lu­
dzi. Osborn sam nie widział podo­

bnego drzewa^ twierdzi jednak, że 
większość misjonarzy, z którymi 
rozmawiał na ten temat, przyznała, 
że drzewo takie rzeczywiście istnieje. 
W książce swej Osborn przytacza 
list botanika Liche (Lisz), opisującego 
owe dizewo i twierdzącego, że był 
świadkiem obrządku religijnego, w 
czasie którego członkowie szczepu 
tubylczego złożyli straszliwemu drze­
wu w otierze człowieka. 1 Niektóre 
.szczepy widzą nawet w tern drze­
wie bóstwo i dbają o to, by zaspa­
kajać głód tego drzewa-drapieżcy, 
Lścne podaje, że drzewo to przypo-' 
mina jodłę, z której wierzchołka z w -  
sają 4 olbrzymie liście, długości 4 
metry a szerokości 1 metr każdy, 
grubości po 40 cmt., twarda ich 
skóra, pokryta z wierzchu dużemi o- 
stremi kolcami. Korona drzewa obsa­
dzona jest licznym’ pąkami kwiecia, 
z których wydobywa się ostry, odu­
rzający soic. Otóż Liche twierdzi, że 
sam widział, jak zmuszono kobietę 
by wdrapała się na szczyt drzewa i 
wypiła ciecz z kielicha kwiatn. Le­
dwie dotknęła ustami jednego z pą­
ków, gdy cztery wielkie liście po­
dniosły się w górę i owinęry się 
dokoła kobiety. W ciągu 10 dni li­
ście były zamknięte, a gdy w kilka 
dni późniei Liche przechodził koło 
drzewa, znalazł na ziemi kilka kości 
niby wspomnienie o ofierze Indzkiej, 
pochłoń, przez niesamowite drzewo.

STACJE TELEFONICZNE GIEŁDY.
Sekretaria: Giełdy, id. Akademicka 

1.1/, l  p. m
Sala Komisyjna Giełdy, tti. AVade 

micka 17 parter 191%
Pokój K, Jsaiz? giełda ul. akC- 

demicka 17% parter 1919!

G ieMypozalwowskie
PRZEDGIEŁDA WARSZAWSK-

Warszawa, 10. lutego. 
C e g ie lsk ie 82 Zieleniewski 1 4 ’50, 

Żyrardów 15 00, Ćm eiów 0 69, Pa- 
r >wozy 0 80, Nobel 2.75. Tendencja 
mocniejsza.

PRZEDGIEŁDA KRAKOWSKA 
Kraków, 10. lutego.

N bel 2*80, Bank Przem. 0*5o, 
Hipoteczny 072, Bk Zw. bp. Zar. 
10 30, Tohan 0 4 6  płacą, Chodo- 

trow (?) 6 95, Zieleniewski 1325, 
Cegielski 0 8 2  do 0"84, Parowozy 
0 86 towar. Górka *8 60 towar. 
Siersza 5 ’ 10 towar, Tepege 1*95 
do 200 , Chybie 7-15 towar, Gazy 
zachodnie 4*49 Jaworzno 1575, 
Tendencja mocnie^za.

(HEłDA zuRYCHSKA.
Ztrych. (Radio). Otwarcie z da 

9 b. m.
Przekazy Gotówką 

Pary* £7-92 27 C7
Londyn 24*84' 24 86*
Nowy JoriE 5 jl8 '5  518 3
Warszawa 100*59 9950
Belgja 26 60 26*50
Wiochy 21 52 21*47
Hiszpauja 74 20 73*7 u
Holandji 209*20 208*70
Eerlin 1*23*5 !*23*4
Wiedeń 73*20 72*80
Sztokholm 139*50 139*40
Oslo 79*40 78*90
Kopenhaga 92*70 92*20
Sofja 3*80 3*75
Praga 15-32*1/, 15*27»/,
BudapeMś 0 72*5 071*5
Belgrad 8*80 8*4C
Ateny 8*40 8*20
Konstantynopol 2*80 2 7 0
Bukareszt 2*75 2*65
Hslsingfori 13*10 13*05
Buenos Aires 198*00 195*00

Tenaencja  so o k o n a .

OBROTY PRYWATNE.
I t Lwów, 10 lutego.

Dziś tendencja w  dalą .ym  
ciągu zwyikow a. Obrót ożywiony.

Dolary amer. 5*19 do 5*19*/,, 
doi. kanadyjskie 5-151!, do 5'15‘U, 
korony rześkie 0’15‘la do j0-15*,o  
!e(e 0*02*fa do 0*02* „  franki franc. 
0*271js do 0*27 */»« frauk szwajcarski 
100 dp 102 , funty szturL 2 4 0 0  
do 24 2), Rubie a 500 1 a 100 
za I lys. 0*00 z t de 0*00 zł. 
drobna za 1 tys. 0*00 do 0*00 zł. 
niemieckie tys, stare za 1 tys. 
0 40 do 0*45 gr., korony a istr. za 
tys. 0*07ł/4 dc* G'071̂  gr.

Złoto: 20 kor, 7 ' 9 0  do f2  00, 
20 frank, 19 80 do 20 00, 20 marki 
24 85 do 25 00, 10 m o li 26.9) do 
27 00 gr.

S ebro: kor.austr. 0*441',— 0*442/3, 
5 - k o t ,  austr. 2*33—2*36, floreny 
1*20—1*22, srebr. ruble 1 9 0 — 1*92, 
kopieiki za rubel 0*85—0*88
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K a t e g o r i i Wart. Ostatnia Płacą Żądają
Transakcje K a ie g o r je : Wart. Dywidenda Płacą Żądają

Transackje
1. Papiery państwowe.

4°/o P aństw ow a poż.
Konwersyjna
8°/0 P. zł z r. 1922.

nom. dywidenda zł er zł 1 gr c) Przemysłowe:
Agrohemia f. szt. naw. 
Bracia Biskupscy  
Brovn Boveri Z. elekt.

nom. 1924 1925 zł gr zł gr
1000 

100CO 
i 10 z. 6

42
40 7

47
10

0*43-0*46 
6 5 0 —7 00

5C0
1000
1000

5000 — —
— —

—
—

II. Listę zastawne. Browary lw ow skie 500 — _ 11 35 11 75 11-50-11-60
(bez kuponu bież.) Chodorów f. cukru 1000 25 gr — 5 20 5 60 5 3 0 - 5  50

A'l2 »/o Banku hip, gal. ___ — — — —- .C h yb ie” fabr. cukru 1000 50 gr 6 40 6 80 6 5 0 - 6 7 0
4Va°/o Bk. kred. z. gal. 
4 ‘/20/0 Banku Małop.

___ — — — — 1 Cegielski f. maszyn 50 z. 30C00 — 35 60 37 90 36 00-37-50
___ — — — — Ćm ielów fabr. porcel. 1000 2000 —. — 63 66 0 6 4 - 0  65

4 V2°/0 B i. hip. zemel. e _ — — — — Fabryka Lokom oiyw — - — — 64 __ 71 0 6 5 -0 -7 0
4 1/z o/o Pol. Bk. kraj, OW— _ — — — — Gafota fabr. obuwia 140 14000 — — 37 _ 41 0 3 8 —0-40
4°/o Polsk. Bk. kraj. _ — — — ( — G alicja Rafin. nafty 

„Gazolina” prz. w iert
140 — i— — — — — —

4‘/2% Tow . kred. gal. o 1000 — 1 90 2 05 1 -9 5 -2  00
ziem skie ................. o _ — — — — Górka fabr. cementu 140 — _ — — __ — __

III. Obligi. to Karpalit zakłady litog. 140 — — 1 20 — — —
(bez kuponu bież.) H Krakus f. wód. Kraków 280 5000 — — — — — —

W / o  K. P. Bk. kraj. — — — „Marynia” Z. p. ogrod. 5000 — — — — — — —
4°/o Kom. P. B" kraj. — — mrm — ■ Niemojowski f. pap. 1000 10500 — — 61 — 63 0 62
4°/0 K. lok. P. Bk. kr. — — — ■ „Nitrat” Zakł. chem. — — — — 35 — —

IV. Akcje.
a) Bankowe:

Oikos Zakł. prz.-drz. 1000 O 40 o 2 4 5 - 2 7 0
1924 1925

z 2 10
Orthwein, Karasiński 500 — — ---- — — — —

280 | _ Parowozy S. A. b. m. 500 4 gr — — 74 ___ 81 0 -7 5 -0  80Akcyj. Związk
15000 68 Pezet Pow. Zakł. bud. 500 1000 ____ 27 29 0 28Akcyj. Hipoteczny 280 -- * — 65 0 66—*0 67 P ocisk  zakł. amun. 350 ___ 1 45 1 55 1-50Handlowy w Poznaniu 1000 — --- — — ■ - „Pokucie” Ska naft. 1000 750 _ ___

Bank komercjalny 280 2800- ’ — — —
Pol. Nafta prz. wiert. 51 0 20000 ___ ___ 65 _ 69 0 -6 6 -0 6 8M ałopolski 

Pow szechny kredyt. 
Przem ysłowy

280
280
280

56^0
28000
900C

—
___

4
42 —

11
46

0 05 0 10 
0* 4 3 -0 4 5

Pol. Tow . Budowlane 
P otęga Tow. huty ż. 
Raksrawa. fab sukna

500
10000

140
—

2 05 2 15 210Rolniczy S. A. 
Ziemski kredytowy

1000
280 15000 — — 15 — 19 0 15*/2—0 18 „Rohn Zieliński” Z. tn. 

Siersza gór. zakłady
500
140 36000

—
5 20Zem elny

Z. S. Z. w  Poznaniu
280

1000 100000 — — — -- — Spółka Akc. Wydawn. 
„Strem ” Z chem.

280 ----- — — - * — — —

b) Handlowe: Tepege gór. zakłady 700 20000 — 2 45 _ _ ___

Polbal 1000 45000 ,  --- — - — — — Tesp. tow. ekspl. sołi 1000 — — 4 4 ) 4 70 4 5 0 -4 - 6 5
P olsot 1000 — --- — — — — — Trzebina fabr. masz. 140 l.bOOO ■ — — — __ —
Tohan 140 4500 --- — 42 — * — Ursus fab. motorów 500 — — — — . . _ —
„Tehate” Tow. akc. 1000 18000 --- 1 50 — — — W.ld i Ska 500 — — — — ___ — —

Wawel 500 — ------ i— — — — — Zieleniew ski f. masz. 1C00 — — 13 10 13 75 13 2 5 - 1 3 6 0
1 Hurtownia kol. S. A.

•

C  K u r s a  2 l i < s ż t j w e .

Ceny rozumieją się w złotych za 
100 kg. bez podatku spożyw czego, 

miejsce st»cia załadowania.

Ceny
Uwaga

Ceny rozumieją się w  złotych za 
100 kg. bez podatku spożyw czego, 

mie sce stacja załadowania.
Ceny

U w aga
od do od do

P sz e n ic a  krajowa ex 1924 750 g*. 39 _ 40 _ *) Mąka pszenna 4o/o „0* typy młyny
Żyto m ałopolskie ex 1924 680 gr. 30 — 31 — *) Mąka pszen. kuchen. 1 lwowskie loco — — — —
Jęczm ień  m ałopolski browarn- 650 gr. 28 — 30 — Mąka pszen ciem na 4 • Lwów brutto — — — —
Jęczm ień  m ałopolski przemiał. 620 gr. 25 — 27 — Mąka żytnia 6 . 0/0 1 zanettołącznie — — — —
\ ł w i e s  małopolski ex 1924 410 gr. 27 -- 29 — *) 1 Mąka żytnia 7G° 0 1 , z workami — — — —
K ukurudza krajowa — — — G rysik  kukurudziany — — — —
Z iem n ia k i przem ysłow e — — — — M ąka kukuru dziana — — —
F a so la  biała — — — — O tręb  żytni netto bez w orka — — — —
F a so la  kolorowa — — — K asza  h ryczana — — — —
F a so la  krasa — --- — — K asza  ja g la n a — — — —
G roch polny — — — — K a sza  ję c z m ie n n a — — — —
G roch  ‘/^Y ictoria — -- — — P ę c a k — — — —
B ob ik — -- — — M akuchy lniane i konopne — — —
M ieszan k a  pastewna w  ziarnie 1 — -- — — M akuchy rzepakowe — — — —
W yka — — — — K on iczyn a czerwona krajowa natur. — — — —
S ian o  słodkie krajowe prasowane — — — — K apusta k w a szo u a — — — —
S łom a prasowana — -- — — W orki jutowe wyr. Stradom. Warta — — — —
H reczka — — — — *) Ceny sza­ Częstoc ho wianka 75 kg. za sztukę — — — —
Len — -- — — cunkowe bez W ork i używane, dobre, za sztukę — — — —

i ł.u h in — — — — transakcji.

B .  ^ u r s a  W a l u t  i  ^ e w i ^ k

Bilety bankowe
p’acą żądają

Kategorje:
C łek l, p n e ^ a z y  

i w p ła ty .

p lą c ą ż ą d a ją

Dolary amerekańkie- . . . (Zą i S) 
Dolary kanadyjskie . . . . (za 1 S)
D y n a ry ....................................... (za 100)
Funty sz ter lin g i......................(za 1 Ł)
Franki belgijskie . . : , . (za 100,
Franki fr a n c u sk ie ..................(za 100'
Floreny holenderskie . . .  (za 1001 
Franki szwajcarskie . . . .  (za 100/ 
Korony austrackie . . (za 100 000) 
Korony czesko-słow ackie . (zą 100 
Korony duńskie . . • . . .  (za ICO)
Korony n orw esk ie ..................(za 100)
Korony szw edzkie . . . (za 100) 
Korony w ęgierskie . . (za 100.000)
Lei r u m u ń sk ie ...................... (za 100)
Liry w ło s k i e .......................... (za 100)

Sekretarjat Giełdy. Generalny Sekretarz Dr. PANETH.

SPRAWOZDANIE GIEŁDOWE.
Lwów, 10. lulego.

Kursa na p zedgieldzie w  dal­
szym ciągu zwyżkow . Tylko G a ­
zy obn żyły się z pow cdu wielkie­
go zajf iarowania. Liczne transak­
cje w Gazach, Jaworznie (płacono 
do 14‘S5), B ugeize (początkowo 
0-50, pod koniec 043), G azocią­
gach. Arma, Schón, Olkusz u ‘rzy- 
maly się przy kursach wczoraj­
szych. Azoty notowały 0 33. T rans­
akcje liczne. Ilość zleceń kupna 
zwiększona.

Ruch w akcjach przemy.rłowych 
i ba kowych bardzo ożywio. y. 
Kursa niejednoli e. — Silnie zwyż- 
k w ł  Zieleniewski i uzyskał kurs 
13 6C P o d ro ża ł/ : Parowozy, Chy­
bie, G ife ta ,  Lo omotywy, Pezet 
C kos, z akcji bankowych zaś B, 
H poteczny, Ziem. B. k edytowy, 
Spadły zaś w cenie: Chcdorów, 
Cegielski, Pol. Nafta. Inne akcje 
utizymane.

Większy popyt za Browarni, Cho- 
do-owem, Oikosami, Parowozami, 
Tespami, Gazoliną, Zieleniewskim.

Tendencja niejednolita. Usposo­
bienie bardzo ożywione.

Z walut poszukiwano dolary po 
5*19. —  Większe obroty w dewizie 
aa N. Jork.

OBROTY W AKCJACH.
Bk Hipoteczny JO 66, 0 6 7 ,  Prze­

mysłowy 0  43, 0 44, 0 45, P o k re i  
0-5, 0 07. 0 08. 009 . 0 10, Z. B. K

0*15'/,, 0 16, 0-17, 0-18, Browary 
11 50, U  55 11 60, Chodorów 5 50, 
5 3 0 ,5  35, 5"40, Chyb e 6 65, 6 -7 j’ 
6/59, Cegielski 37 50, 33 50, Ć6 00, 
Ćmielów 0'65, 0"64, Lokomotywy 
0 65, 0 61, Gafota 0 38, 0 40, Ga- 
zoli a 195, 2 00, Oikos 2-50, 2 45, 
260 , 2'55, 270 , Parowozy 0*76, 
075, 0 7 7  0 78, C'79, 0 80, Pezet
0 28, Pocisk 1 10, Nafta 0*68, 0'67, 
0*66, Raks/awa 2*10, Tespy 4 50, 
4 60, 4-65. 4*55, Zie eniewski 13-25, 
13*50, 13 60.

OBROTY W AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH.

Arma 1 *90, Azot 0‘33. Brugger 
0-50, 0*48, 0 46, 0*45, 043. Elek- 
troson 0'14, 0-15. Gazociągi 0 -23, 
0-24, 0 26. Gazy wschodnie 14 20, 
1415, 14‘ 10, 14 00. Gazy zachodnie 
400, 3-90. Jaworzno (100) 1425,
(25) 14 75, 1480, 14*35, (drobne)
15 50, 15-60. Len 0.45, 0 43. Olkusz
1 10. Schón 65 00. Węglówki 0 02.

Gielcla zbozoioa.
Lwów, 10. lutego.

W  obrocie giełdowym i poza­
giełdowym jedynie transakcje w ję­
czmieniu, pozatem dla braku dosta- 
te znej podaży do transakcji nie do­
szło. Poszukiwane wszelkie gatunki 
zboża twardego. Ceny na ogół utrzy­
mane, żyto cokolwiek słabsze. Ten­
dencja utrzymana. Usposobienie spo­
kojne.
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„GAZETA LWOWSKA1'  z dnia 11. lutego 1925. 5

K r o n ik i .
Wtorek 10 lutego rz. kat. Scho­

lastyki ; gr. kat. Jefroma.

W ykład. W e czw artek  dnia 12 bm.
0 g. 17.30 odbędzie się w dużej sali 
UgJHska One. (F redry  !. 1) w ykład1 ma 
jora dr. Je rzeg o  U roanow icza na tem at:
P raca  psychologiczna w  w ojsku '1

Po skie Tow. Politechniczne (Zimoro- 
■wićza 1. 9). W e środę 1 1 bm. o  6.15 w. 
odbędzie się zebranie tygodniow e. Pp, 
proi. G tislcy i dr. Zaw irski w ygłoszą 
odczyt p t.: „Psyehotechnika, jej drogi
1 cele1' (z przeźroczam i),

Z polsk.ego Tow. prawniczego. Sek­
cja p raw ą  publicznego azw iadam ih, że 11 
bm. odbędzie się w sali sem inarium  eko­
nom iczno-sk arb ow e go (M ickiew icza 5. 
II. p.) odczyt dT. Jan a  P ierack iego  pt.: 
, .0  ■ języku państjwowym  i języku urzę­
dow ym  w ładz adrnm istracyjnycn11.

Organy dla kościoła św . Elżbiety. Po 
urządzeniu  znacznym  kosztem  ośw ie­
tlonego zegaru  na  w ieży  kościoła św 
E lżbiety, p rzystąp ił kom itet z  prezesem  
D yr. kolej. inż. K arolem  Barw-iczem na 
czele, zaliczający  ponadto do sw ych 
członków  m iędzy i nnymi p rezesa  Dyr. 
poczt i te legr. inż. K azim ierza D utczy- 
skiego i D yr. policji dr. Józefa Reiulen- 
će ra , do budow y organów  d!la tego ko­
ścio ła i rozw inął w tym  celu energiczną 
akcję sk iadkow ą w śród pracow ników  
kolei, poczty  i policji państw ow ej. Za­
m ów ione o rgany  będą koncertow e o 70 
re jestrach  i będą należały  do najw ięk­
szych w całej Polsce.

Z Akademii m edycyny w eterynaryj­
nej w e L w ow ie: Stopień dok tó ra  me­
dycyny  w eterynary jnej otrzym ali leka­
rze  w ete rynary jn i: 1) H enryk  Marjar,
K ow alski z Poznania. 2) Konrad S tan i­
sław  W róblew ski z B ydgoszczy.

Przygotow ania do baiu lo tn ików  'n a j­
bliższa sobota, saia K asyna i Koła lit. 
art.) są  już na ukończeniu. Kto zapro­
szeń nie o trzym ał, zechce się zgłosić do

O G Ł O S Z E N I A
R O Z M A I T E  O B W I E S Z C Z E N I  A

Cg. XI. 63/25/1. Edykt. S trona  po­
w odow a Józef Ciżak w Kasince m ałej 
w nioska skargę p rzec iw  stronne pozw. 
F ranciszkow i K rzysztofiakow i o 1693 zł. 
z  p. ao L. oz. Cg. XI 63/2511. Audjencja 
do ustnej ro zp raw y  została  w yznaczona 
na  26. lutego 1925, gedz. 9 przedpof. w 
tym  Sądzie, Muro Nr. 12 sala rozpraw  II 
piętro. P oniew aż miejsce popytu strony  
pozw anej jes t nieznane, ustanaw ia  się 
dir. S tan isław a C w ikow skiego, adw okata  
w N owym Sączu kuratorem , k tó ry  ją 
będzie zastępow a! na. jer kos/dł.i. iiiebszpię, 
czeństw o  dotąd , dopóki ona sam a snę 
nie staw i i nic ustanow i pełnom ocnika.

Sąd okręgow y, O ddcial XI. 965
N ow y Sącz, dron 27. s tyczn ia  1925.
Cg. XIV. 23/25/1. E dykt. Drzeciw  

WHdoaji Pobiegło z Rudy, pow iat D ąbro­
w a , k tó re j miejsce pobytu je s t nieznane, 
w niesionym  został do Sądu okręgow ego 
w  T arnow ie przez Józefa Skrzyń,iarza w 
G ruszow ie W ielkhn pozew  o 350 dola­
rów . Na podstaw ie pozw uf tego  w yzna­
cza s*ę w tiilńjszym  S ą d z ie 11 audiencję 
na dzień 24. lutego 1925, godzina 8.30 ra ­
no, *saia 10, I piętno. Celem strzeżenia  
praiw pozw anej ustanaw ia się dra Za­
rem bę, dw okata w Tarnowie kuratorem . 
T enże k iu a to r zastępyw ać będzie po­
zw aną v/ irizeęzonts soraw ic na jej koszt 
i niebezpieczeństw''*.!, dopóki ona w są ­
dzie rsię nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje. 994

Sąd1 okręgow y O ddział XIV.
T arnów , 1. lutego 1925.
Pirez. 1311/25. Sąd apelacyjny og ła­

sza, że P io tr T ragn ie llnM  rnianowaiuy 
no tariuszem  *v Kozowie. z łożył p rzysię­
gę służbow ą i może su  ój u rząd  objąć.

Lw ów , dnia 28. stycznia 1925. 953-3

TT r> r* 7' O .*5 r  7-
Sa 1/25/1. E dykt ugodow y. O tw arcie  

postępow ania ugodow ego do> m ajątku

U j ę p i f j f  nadużyć handlu poftediiezśpgo.
OKÓLNIK MINISTERSTWA SPRAW WEWNĘTRZNYCH DO W O 'E - 

V>, GDÓW. — MA NA CELU UŁATWIENIE APROWIZACJI MIAST.
u

Lwów., 10 lutego. 
(A) Min. spiaw wewnęirnych 

zwróciło się do wojewodow z okól­
nikiem, dotyczącym stosowania roz­
porządzenia Rady Ministrów o tę­
pieniu nadużyć handlu pośredniczą­
cego. Z zażaleń organizacji zawodo­
wych, handlujących bydłem i trzodą, 
rzeżnihów i masarzy, wy.nrka, iż w 
niektórych województwach władze 
administracyjne 1-ej instancji, opie­
rając się na przepisach rozporządze­
nia Raay Ministrów z dnia Jl-go  
stycznia 1923 r. o tępieniu nadużyć 
handlu pośredniczącego przedmiota- 
tami powszedniego użytku, ograni­
czają kupowanie bydła na largach 
przez kupców zamiejscowych, wy­
znaczając różne godziny dla zakupu 
bydła przez kupców miejscowych i 
zamiejscowych.

W celu zapobieżenia rozmaitemu 
lub niewłaściwemu interpretowaniu

godzin nabywania bydła na targ, 
dla kupców zamiejscowych, niż dl11 
miejscowych, nie ma uzasadnienia i 
nie może być stosowane.,

Minist. zwraca dalej uwagę, iż 
stosowanie gospodarczo nie uzasad­
nionych ograniczeń przy nabywaniu 
„żywca" na targach bezpośrednio 
od producenta przez knpców, rze- 
źników i masarzy, ma następstwa 
niepożądane, gdyż zmusza do ucie­
kania się do zbędnego pośrednictwa, 
powoduje więc podłożenie towaru 
i utrudnia aprowizację miast.

Minist. poleciło wydać zarządze­
nia : 1) nieczynienia przeszkód przy 
kupowaniu bydła i trzody przez za 
miejscowych kupców dla zaopatrzę 
riia w mięso większych ośrodków 
miejskieh i przemysłowych, oczywi­
ście w granicach obowiązujących 
przepisów sanitarno-weterynaryjnych, 
2) czuwania nad tem, aby czas,

znę. W ybieg ł tedy  na uEcę i zaw otai 
posterunkow ego. O kazało sdę, że męż­
czyzną tym  jes t znany  złodziej M. Olcś- 
ków , k tó ry  u k ry ł sie w kated rze  zape 
w ne nie w celach religijnych.

(—) N ieszczęśliw y wypadek przy 
pracy. M ichał Ludkow ski, robotnik kole 
jaw y, zam. w Sygniów ce, a  ozu a ł w czo­
raj podczas p racy  w parow ozow ni cięż­
kich obrażeń. W  stanic groźnym  prze­
wieziono go do szpitala.

fte-) P rzy trzym an ie  dwu zbiegów. Na 
dw orcu  głów nym  przy trzym ano  wczo­
ra j H enryka W ierzbow skiego ucznia III. 
kl., S tan. K ow alskiego, obu z Bantnow a, 
k tó rzy  zbiegli z domu rodzicielskiego.

(—) Uważać na złodziei kieszonko­
w ych. P aw łow i W ysoczańsk iem r, w o­
źnem u adw . dr. Longcham ps, skradziono 
w czoraj w Kasie Oszcz. z B.snąż“Ą dorę­
czeń 400 zło tych.

Z

przez wspomniane władze postano- j przeznaczony , dla bezpośredniego
wień rozporządzenia, Minist. spraw r kupowania przez spożywców mięsa,
wewn. wyjaśnia, że traktowanie kup-    *--------
ców zamiejscowych w sposób od­
mienny od kupców lub rzeźników 
miejscowych, wyznaczenie innych

nie uniemożliwiał zaopatrzenia się 
w , żywiec" hurtownikom, rzeźni- 
kom i masarzom.

S ek re ta ria tu  K asyna i Koła' lit. a r t ,  
gdzie też w ydaw ane już są  k a rty  wystę­
pu po 6 zł. (dla akadem ików  3 zł.). Od­
pow iednią dekoracją sal zajmie się nfe, 
Kaz. M ichalew ski. Tańcam i będą dow o­
dzili pp. A rtu r Bischort, dr. L iebhard t i 
tow . .P ro tek to ra t nad balem objęli, jak 
ywajjomo, pp. wójew od. P aw łow ie  Ga- 
rapichow ie, gen. M alczew ski i prez Jó ­
zefowie Neuniamnowie.

M aurycego I.auna, kupca w Tarnow ie. 
K om isarz ugodow y E dw ard H ora, sędzia 
Sądu okr. w  Tarnów,ie. Z arządca ugodo­
w y H erm an Sornmar, kupiec w T arnow ie. 
Audiencja do zaw arn ia  ugody ,v w y ­
mienionym Sad,zie dnją 19. lutego 1925, 
o godz. 10 przedpoł. Czasoknes do z-gło-' 
szenia w ierzytelności do 14. lu tego 1925. 

Sad okHfijowy O ddział’ IV.
T arnów , dnia 3. s tyczn ia  1925 992

Sa. 4/25/1. E dykt ugodow y. O tw arcie  
postępow ania ugodow ego do m ajątku 
dlfużmitka Tadeusza B ałjbftślfiięgo, kupca' 
w Mdclcu. ' Kom isarz ugodow y E dw ard 
M ora,, sędzia Sądu okręg , w T am o" 
wie. Zarządlca ugodow y Zygm unt B-ross, 
kupiec galan tery jny  w Mielcu1. A udjencja 
do zaw arcia  ugody w wy mieniem ym S ą­
dzie, biuro Nr. 14, I. p. dmfe 12. m arca 
1925 o gpdiz. 10 prze$poł. C zasokres do 
zgłoszenia wierzytelności- do 7. m arca 
1925. 993

Sad 'k rew N yy  Gddztół IV,,
T arnów , dtu-ia 26. stycfznia 1925.

K U R A T E L E .

■ P . V. 644/24/1. U chw ałą Sądu pow ia­
tow ego w P rzem yślu  z dnia 1S. grudnia 
1924 L. V. 28/24, pozbaw ione całkow icie 
wtaąinowołiności M ajera ' Spiiegle.ra, za ­
m ieszkałego poprzednio w  P rzem yślu , z 
pow odu choroby um ysłow ej. K uratorem  
ustanow iono Chaję -Biłliig w Przem yślu, 
tri. Targo-wliea 24. ‘926

Sąd pow iatow y, Od lział V.
P rzem yśl, dnia 18. gruch) a 1924.

P . 102/24. O głoszenie pozbaw ienia 
wteisnowol-ności. U chw ałą Sądu pow ia­
tow ego  w Kiutach, L. cz : L. ó/24 pozba­
wiono całkow icie wlasncw ohi-o./ci S tani­
sław ę C zernocką, córkę A ugusta j K ata­
rzyny , zam ieszkała poprze dnie w Ru­
tach  z pow odu choroby  um ysłow ej. Ku­
ra to rem  ustanow iono Emilię M u te r  na­
uczycielkę szkół pow szechnych1 w Ko­
sow ie. 995

Sąd pow iatow y. O ddział V.
Kuty, diiia 22. sierpnia 1924.

S tow . em ery tów , Inwalidów, w dów  i 
sieró t po pracow nikach nolejowych 
przyjm uje od o. lutego1 w kładki i wpisy 
na rok 1925 (ul. B artosza  G łowackiego. 
1. S, I P-, p rezes Antoniuk).

( (—) Ujęcie z’odzieja w Katedrze,
i Kość:clny w kościele arch ikated r Mi­

chał. Żółłriewicz, za jrzaw szy  w ęzora5 wie 
; czorem  do kated ry , sp o s trzeg R za  wiel­

kim  ołtarzem  uk ry tego  jakiegoś mężozy-

U Z N A N I A  Z A  Z M A R Ł  E G O .

T. 322/24 Mikołaj Salufk, urodzony 15 
m aja 1879 w C zechach pow iat B rody , 
zhgimął od r. 1914 j-a-kp żołnierz austrjac 
ld na wojnie. W draża jąc  postępow anie 
-celem uznania go za zm arłego w zyw a
sję, aby  uw iadom iono o zągSnśonym do 
6 m iesięcy Sąd  lub k u ra to ra  d ra  G eretę 
w Złoczow ie. 910

S ąd  okręgow y.
Złoczów , 26 grudniu 1,924.

T. IV. 189/24/3 Edykt. F ranciszek 
Kuta, syn  F.raticasizka i Jul ją m y , u ro­
dzony 17 .pazdiMcriiik/i 1917 w Z arzy- 
-cach M ałych, B ftó eszk a ły  w B rodach, 
jako jżołnierz 16 p. po-sp. rusz. zaginął 
na w ojnie -i od1 w rześn ia  1914 b rak  o nim 
wiadomości. W drażając  postępow anie, 
celem uznania go za zm arłego, w zyw a 
się, ab y  uwiiadomiiono Sąd  w W adow i­
cach  o aagtotanym  do 6. m iesięcy od o- 
głosz^nia, poczcm Sąd na  ponowny 
w niosek orzeknie ostatecznie. 903 

Sąd o lcręgw -y, O ddział IV.
W adow ice, dinaa 6. listopada 1924 r.
T. V 372/24. Jan  Skiba, urodzony 

1886 iw Kamieńcu, powiiait Nfeikio, za- 
m ieszkały w  N arcie Nctw-ym, w sierpm-i 
1914 przydziejony do 17 - pułku piechoty, 
w alczy ł na  froncse rosyjskim , zaginął w 
K arpatacn 1915 W drążając, .postępow a­
nie ceietn uznania go za zm arłego, w zy­
w a się, aby  zaiwiadoniiono Sąd o zagi­
nionym d/c 6 m iesięcy. 949

Sąd okręgow y.
R zeszów , 15. grudnia 1924,
T. IV 230/22/2. Z arządzenie postępo­

w ania celem bznajnia za zm arłego. A nto­
ni Giilclas, syn A ntoniego i M arianny  z U- 
ttiw ersalów , urodzony dinia 23 maj? 1885 
w Barwa-łdzne G órnjnr. .powijat W ado­
wice, zamieszłcały w KaUdhir®r* Z ebrzy­
dow skiej, sto larz , w yjocnal w roku 1907 
do Am eryki : dotąd nie dał o sobie zna­
ku życia. G dy zaitem przy jąć można, że. 
zaistnieją w arunki domniemania śmierci 
z pararg . 24 1 T. uć. za rządza  się n,a 
wminsek b.rąta jego W ajlentęgo G ielasa 
postępow anie celem uznania w yż wy- 
miemuonego Ła zm arłego. O głasza się

C e l t ó w  S c K - u w s l c l f f i .
TEATR WIELKI:

Wto-rek „W esele F igarar.
Środa, 11. bm., „H alka11 (50% zniżki),

TEATR MAŁY:
W torek  „Św it, dzień 1 noc“ (z pp. 

Lożińską i H ierow skim ).
Ś roda 11. bm. „Świitl, dzień i noc11.

TEATR NOWOŚCI.
VVtorek R adjo-dziev,czyna*\
Środa, 11. mii.. '„Mad*'1,

' *
Biuro Koncertowe M. Tuerka;
W torek  10. lu tego: Ignacy  Friedmai

pianista.
P ią tek  13. lutego: Ludw ik Szigetl,

skrzypek.
N iedziela 15. lutego: Eębo krakow­

skie, Chór m ęski. 760-?
— -0—

„P roces rozwodowy". W  T ea trze  M a­
łym  ood reż. Dkarniickiego odbyw ają się 
p róby  z głośnej sztuki G arricksa, au to­
ra  znanej u nas sztuki „Kobieta, k tó ra  
zab iła11. P rem jera  w sobotę.

HB!WUIłmW«IMllWł» 
przeto  w ezw anie, aby  o zagiinilonym u- 
dzielono -wiiadomości S ądow i lub p. dr. 
B ronisław ow i H uppertow i, ad-wokatowi 
w W adow icach, k tó rego  u sta la  się ku ­
ra to rem  nieobecnego A ntoniego uwdasa, 
o :iJe ży je , wzywta się, aby  stawał się 
przed podpisanym  Sądem  lub w  inny 
sposób diał znać o sobie. P o  roku  oa 
dnia ogłoszenia tego  zarządzen ia w, „G a­
zecie L wowisfcici11 Sąd na ponow ny 
wniosek -wyda ostateczne orze rżenie. 94?'

Sąd  okręgow y, O ddział IV.
WadowUce, dnia 11. paźcU jem ika 1922.
T. V. 351/24. W alen ty  J ędrzejofw1- 

ski, urodzony 1S78 w Kossowacfc, puw iat 
KoJbuszowa, p rzydzielony do 17 p. o., 
bt.ał udział w woytie na froncie wrosłam, 
od października 1916 nie ma1 o nim wlia 
domości. W drażając postępow anie ce­
lem uznania go za zm arłego, w zyw  r się, 
a b y  zaw iadom iono Sąd o zagmionyin 
do 6 miesięcy. 950

Sąd  okręgow y.
R zeszów , ?(_). grudnia 1924.
T. V. 315/24óv F ranciszeit Bal, uro­

dzony 1899 w Jasionce, pow fet R ze­
szów , żołnierz 1S pułkui p iechoty  W . P. 
zaginął w  czerw cu 1919 wi ottótócy B o  
czacza w bitw ie z Ulkrajńicami. W draża­
jąc postępow anie celem uznania go za 
zm arłego, w zyw a się, aby  zaEwUać-y.ibu- 
no Sąd o zagiin.iionym d r  sześcSu nńesię- 
cy, poczem  S ąd  na; p o n o n w  iwośbę 
rozstrzygnie o uznaniu za zm ar/ego. 957' 

Sąd okręgow y.
R zeszów , 27. gitodnla 1924.-.’
T. 335/22. Zosia Siom bak, Maśosła o  

uznanie m ęża D m ytra i sn y a  Ołeiksy 
Sńoml-aków za zm arłych. Z p rzeprow a- 
diz-onych dccb.o-dzeń '.yynika, że D m ytra  
Siom bak w yjecha ł w roku 1914 lub 1915 
do Rosji. W  jesłeni 1918 w raca r D riy tro  
Siom bak z Rosji do kraju  ze swojear 
małem dzieckiem , O łeksą, wi Z ioczjw io  
zachorow ali obydw aj na- ty iu s  i u- 
łb ilszczeni zostali w  szpifołu, gdzie tez 
mieli umrzeć. W draża  się postęporeranie 
celem uaną-hia za zm arłych Dmylira i O- 
ła'lcsT',. Siombakóiw. W ydaje się w ezw a­
nie. "by  udlzfelono Sądow i lub knrafDo- 
rc»wi Rudolfowi JadowiskbHn;, aidiw. w.
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Sarhbnze w iadom ości o pow yż w ym ie­
nionych Sad  tut. na poncmą prośbę po, 
dniiu I. lapca 10; 5 rozstrzygnie o uzina- 
Oiiu za 'zm arłych. 957

Sąd ókręgow y,
Sairiupr, dnia 13. m aja 1924.

T. V. 415/24/3. Jan  Fałda, urodzony 
1891 w W ydrzu  ad T^rato-za > S tadnicka, 
pow iat Ł ańcut, zam ieszkały  w R aksza­
w ie, p rzydzielony do austr. 90 putku 
ptoćhoty w alczył na froncie w łoskim , 
zaginął w  czerw cu 1°1<3. W drażając po­
stępow anie celem uznania go za zm ar 
lego, a m ałżenstw a za rozw iązane, w zy ­
w a się, aby zaw iadom iono Sąd1, lafralo- 
,ra lub adw . d ra  L eekera w Rzeszowiefjl 
k tó rego  ustanaw ia  s,ę obrońcą zWiiążtoii 
m ałżeńskiego, o Zaginionym do s&eśęfn 
m iesięcy, poczem  ,Sąd na pono r/mą p ro ­
śbę rozstrzygn ie  o uznaniu za zmarłego.

Sąd okjmgowy.
R zeszów , i i .  grudnia 1924. 925
T. IV. liS /2 4 3 . Józef W itkow ski, u- 

rodzony  w  Pław,me 1885, żołn ierz austr ja 
ckii, zaginął na froncie m oskiew skim  
1914. W drażając  postępow anie celem  u- 
zuania go zm arłym , w zyw a się o udzie­
lenie o nim w iadom ości. P o  6 m iesią­
cach na ponow ną prośbę w yda się o rze­
czenie. 954

Sąd1 okręgow y. O ddział IV.
N ow y Sącz, 29. grudnia 1924.
■ 'IV. 24/24/8. Józef R yś z Ł ączek 

B rzeskich, pirzeniestomy z frontu  wło­
skiego do szpitala w Bolechow ie, tam że 
14. października 1916 m iat um rzeć. W zy­
w a  się każdego o udzielenie Sljdowi lub 
kuratoirowf dr. Brillandow f w  T arnow ie 
w iadom ości o zaginionym , zaś Józefa 
Rysiia w zyw a się, aby tu te jszy  Sąd u- 
w iadom ił o sw em  życiu do dnia 20. 
sieirpnfe 1925. 990

Sąd okręgow y, O ddział IV.
Tamóiwi, dniia 15. grudnia 1924.

T. IV. 35/24/5. P io tr R ączka z C hrzą- 
s tow a, jaiko ranny  w szpitalu w C ze­
chach zaginął. W zyw a się każdego o u- 
dzjieloniie Sądow i , lub kura to row i dr. 
P flngeisenow i w T arnow ie '.Wiadomości 
o  zaginionym, zaś P io tra  RąSIkę wizywa 
się, aby  tu te jszy  Sąd uwiadomi? o sw em  
życiu do dniia 20. sierpnia 1925. 989

Sąd okręgow y, O ddział IV.
T arnów , 27. grudnia 1924.
T. IV. 50/2-1/3. W ładysław  Ciupę,k( z e 1 

SiedilisK, w  czasie w alk na froncie ro sy j­
skim 1915 zaginął. W zyw a się każdego! o 
udzielenie Sadow i lub kuratorow i dr. 
W ilderow i w T ajnow ic  wiadomości o za 
gintorrym, zaś W ładysław a Ciupka 
wizy, w a się, aby  tu te jszy  Sad uwiadomi! 
o  sw em  życiu do dnia 10:. sierpnia 1925. 

Sad  okręgow y. O ddział IV.
T arnów , dniia 15. grudnia 1924. 988

T. IV. 14/24/7. Ludw ik S trzępek  z Ł ą­
czek  B rzeskich, zaginał jako ranny  na 
fro n d ę  rosyjskimi 1914. W gyw a się każ­
dego o udzielenie Sądow i lub ku ia to ro - 
Wji dr. Flaschenow i w T arnow ie w iado­
m ości o zaginionym. Ludw ika S trzępka 
rwzywa sie, aby  tut. Sąd zaw iadom ił h  
sw em  życiu do dnia 2.1. sierpnia 1925.

Sąd okręgow y. O ddział iV.
T arnów , 30. (listopada 1924. 987

T. 271/24/3. W drożenie postępow ania 
celem uznania za  zm arłego. M aria Za- 
poitoczna w niosła o uznanie m ęża Mi­
cha ła  Zapotocznego za zm arłego. Z za­
p rzysiężonych  zeznań św iadków  Szcze­
pana M ozolą, 'Jana G ąsiora, w niosko­
dawczymi i pośw iadczenia Z arządu gmim- 
mego w  Pum nie z 22. grpdnira 19M w v- 
n ika, że MSchał Zapotoczny, syn Hryńika, 
jako  żołnierz arrriji austriackiej zacho ro ­
w ał w jesieni 1911 i zna chodził się na 
cofającym  się terenie w K arpatach. Od 
tego  czasu oje ma o nim żadnej w iado- 
mości, zachodzi w ięc domniemanie, że 
m e żyję. Na podstaw ie u staw y  z 31. 
m arca 1918,Nr. 128 Dz. p. p. wdrażArsie 
posfępoiwtame celem uznania za zm arłego 
Mltohała Zapotocznego, Hryńkia. W ydaje 

. sfę przeto ogólne w ezw anie, aby udzie­
lono Sadow i lub kura to row i dr. M aria­
now i Szanserow i, adw . w  Sam borze, 
w iadom ości o  pow yż w ymienionym. Sąd 
tu te jszy  ma ponow ną prośbę  -po dniu Jv

tm e śn ia  1925 rozstrzygnie o  uznaniu za 
zm aiłego. 986

Sąd okręgow y, Oddział V. 
Sam bor, dnia 26. grudnia 1924.
T. 269/24/3. W drożenie postępow ania 

celem lN k n ia  za zm arłego. Anna Haniak 
w niosła o uznanie m ęża, Iw ana ilan iaka, 
za zm arłego. Z zaprzysiężonych zeznań 
św iadka "Szczepana Suchockiego, wnio­
skodaw czym ’ 'ifoośw iadczania Zw ierzch- 

f«C'śei gminnej w  Rumnie z 20. grudo,ia 
1924 w ynika, że Iw an H aniak, jako żo ł­
nierz armii austriackiej w yruszy ł w ro­
ku 1916 na front w ioski —> ostatnią w ia­
dom ość  hadeslal w październiku 1916 i 
od tego (łahj.i n,ie ma o nim żadnej w ia- 
dmnóscit, zachodzi w 'ec domniemanie, że 
n,',e żyje. Na podstaw ie u staw y  z 31. 
mairca..J918 Nr. 128. Dz. p. p. wdraża-%ię 
postępow anie ceicm  uznania za zm arłego 
Iw ana Ilan iaka W ydaje się przeto ogól­
ne w ezw anie aby  udzielone Sądow i lub 
kuratorow i Rudolfowi Jackow skiem u, ad­
w okatow i w Sam borze w iadomości o po­
w yż w ymienionym. Sąd tu te jszy  na po ■ 
new ną' prośbę po dniu t . w rześn ia  1925 
rozstrzygn ie  o uznaniu za zm arłego. 985 

S ąd ,ok ręgow y , O ddział V.
Sam bor, dnia 26. grudnia 1924.

F  I  R M  Y.
Finn. 1395. Spótdz. II. 199. W pis fir­

m y spółdzielczej. Do re jestru  w pisano:

! dnia 15 listopada 1924 r. Sięcliaiba nr- 
m y: Lw ów , ul. O rm iańska 16. Bltemie- 
n ie p in n y : ,,Im toza“ , /.jed n o czo n e 'p rzed ­
staw ićielftw a. i sk łady  faoryk  k ra jow ych  
i zagranicznych, Spółdzielnia z ogran i­
czoną odpow iedzialnością we Lwow ie. 
Przedm iotem  przedsięb iorstw a jest: a)
skupienie i zorganizow anie przedsię­
biorstw , z a s tę p s tw , i kom isjonerstw a 
w szelkiego rodzaju produktów  krajo- 
wycli : zagranicznych'1; b) prow adzenie 
w spólnego p rzedsięb iorstw a sposobem  
kcmisjonerskiim,, zastępstw a  handlow ego, 
i przoditaw M elstw a dla ,w yrobów  k ra ­
jow ych i zagran icznych; c) utifeym arre 
fjjji i sk ładów  służących celom pow yż­
szych zastępstw . Czas trw an ia  mieogira- 
niozomy. Udział członKa w ynosi. 50 zł., 
p łatnych przy  zdeklarow aniu udziału. 
Członek może posiadać więcej udzia­
łów. O dpow iedzialność: C złonkow ie od­
pow iadają zdeklarow anym i udziałami, 
a nadto dalszą kw otą rów nającą się 2- 
kro tnej w ysokości udziału zideklaroiwa- 
nego. Zairząd spółdzielni: składia się z
trzech członków . Członkam i Z arządu w y 
bratig  W .ttc is Zygm unt we Lw ow ie, Kia 
paroiwska 7-a, M aurycy  Low we L w o­
wie, Potockiego 50 i Ignacy Edw ard 
'Lifschiltz we Lw ow ie ul. O rm iańska 16. 
Podpis-, i i rm y  nastąpi w tijn sposób, że 
pod brzm ieniem  firmy położą sw oje pod 
pisy dw aj którzyKolwiek członkow ie Z a­
rządu. Rada N adzorcza składa się z 
trzech członków . O głoszenia spółdziel­
ni będą um ieszczone w Gazecie L w ow ­
skiej. Postanow ienia  o likw idacji zgodne 
z przepisam i u s taw y  o spółdzielniach. 
Sąd okręgow y jako handl. O ddział IV. 

L w ów , dnia 14 listopada 1924. 7646

UNIEWAŻNIA się zgubioną w  sierpniu 
1924 k a n ę  odroczenia na nazw isko 
B adycki Jan , w ydaną p rzez  P . K. U. 
B uczacz. 963

z fabryk! w Augsburgu, 
fo mat 57/84, w bardzo 
dobrym stania, popęd e.ak- 
Iryczny lub nR krrbę, zaraz 

do sp rzed an i.
Bliższa wiadomość w dru­

karni Snółkf Akcyjne] Wyda­
wniczej, Lwów, Chorążczyzoy 
31, od 8—3.

MOTORY ropno od 6 d j  J000 IiP. 
Ur/ądzonla uiyńskie, prasy do oleju- 
obrabiarki Jo metali j drzewa nr d)§> 
dae spłaty, oraz transmisje, turbmy, 
pasy, oleje, smary, ropę, blachę pocyn- 
kor. aną poleca

„P I L Ó T “
L n ó w , ni. Batorego 4. 

Oddziały: w Tarncpolu i Podwołoczy­
skach. —  icd.nLzna porada bezpłatnie.

7515 15

P P. Z F T A R G
na dostaw ę rzędów  wterzcnoiwych, czę­
ści skiLdow ych do. tychże, wędzideł, i 
rńunsżtfików, ogłoszony został -w „Moni- 
K.«rźe Polskim " Nr. 24 z dnia 30. s ty cz ­
nia b u  i „Polsce Zbrojnej" Nr. 31 z dnia 
31 styczn ia  or. 817-2

M. S. WOJSK. Departament II. Kaw.

Urząd Celny w e Lwowie. L. 1144/25 
OGŁOSZENIE LICYTACJI.

. W  dniu 23. lutego 1925 i w dnie na­
stępne, ó godz.,9  rano  .paoędaie się pu­
bliczna licy tacja  w m agazynie k o le jo w o  
celnym w e L w ow ie, na  d v ó rc a  tow aro­
w ym , na nieoclone w term inie p rzesy łk i 
zagraniczne, zaiegające w, tym  maga­
zynie.

W zyw a się odbiorców , aby  przed 
dniem publicznego p rzetargu  w ykupnt 
tow ar, w dniu hcytacji bowiem , stro n y  
strącą  p raw o  dysponow ania p rzesy ł­
kami.

Na w ypadek, gdyby  P izy  poiw yższ^ 
licytacji nie osiągnięto ceny  w yw ołanej, 
odbędzie się druga licytacja, a m ianowi­
cie trzeciego dnia po zakończeniu p ierw ­
szej, rów nież o godzinie ,9 rano. 946-3 

L w ów , dtiia 7. lu tego 1925.

S P R A W O Z D A N IE  z rachunków  K a ra t  n ju m  P o  s k o - r a licyjskiej gminy
Iżraeljckiej w  P a le s tv n :e za io x  1924. 

DOCHODY.
Saldo z ro k u  1923 
Datki i zo o ki w  ro k u  1924

ROZCHODY, 
k u n iu n o  w  b ankach  Ł  4.672 q 3 za 
W ypłacono n? zlscetj e gminy w F a u s ty n ie  
Zapomogi dla uchodźców
Ko zta  adm nistracy ji ie :  puszki, k łó d k i  i t. p.
Ko zta k ah c e lą jy jn s  
Stan k asy

Kupiono dolarów  
W ysłano  do Pales>yn>

RACHUN2K f

S tan  k asy  Ł

Si gr. 
3-24 

140 927 73 
140. £30-97

I0S.964-3G 
3.345-75 
2.655 32 

12.527-88 
4.984-43 
8 453-22 

140,930-9?

4 672 q. 3 
4574 q. 3 

98
\ DAWID SCHREIBER.

Nr. 506. Lw ów, d .ia 4 lutego 1925.
OGŁOSZENIE.

Na podstaw ie  rozporządzenia Prezyden  a Rzeczypospolitej z dnia 
30 grudnia 192 4 r. Nr, 118, poz. 1076 Dz. p. p. sp rzedaną  tędz ie  pa - 
cela budow lana  w  Jan o w ie  obok L w ow a, obszaru 1.090-5 in2 wraz 
, , k a l  j ą 'y m  ją  parkanem .

Cena ośzacow an:a całego ob jek tu  wynosi zł. 1.203"75.
Chęć k u p n a  mający, m ają  wnieść, należycie o f tem plow ane 

p sem ne z im k r  ę łe oferty  do Okręgowej Dyrekcji Odbuatżwy w  likwi­
dacji w e  Lwowie przy ul. K a tm elick  ej 1. 2 a, do dnia 25 lutego b., r., 
goc/z. 12 w połudn e, przy dołączeniu p o k w ito w an ia  na  złożone w  Ką« 
s c  Skarbow ej w ad jum  v  w y  okośei 20 prc. ceny  szacunkow ej.

WyDÓ ofei-t ź a s t  zrga s 'ę  M in is te rs tw u  Robót Publicznych 
w  porozum ieniu  z M inisie s tw em  Ska bu, poczem sp isany  będzie 
f t rm a ln y  k o n t ra k t  k u p n a - s p iż e d i iy  n a  koszt nabyw cy.

Bliższe w y jaśn ien ia  o tizym ?ć m ożna u . tn ie  w  godzinach urzę­
dowych w  biurze D y rek to ra  O krę  owej Dyrekcji Odbudowy w  li­
kwidacji.

W O JE W O D A : DR. GAPAPICH.
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Dosidiu 

wicia wybdr 

pism 

Maszyny 

M a c y j n i  

najnsffszsgo

Prenum erata bez odnoszenia miesięcznie 4 zł. — z odnoszeniem 
\ czynna od gad z. 8 rano do 1 popoł. z wyjąt/kiem niedziel i świąt. — Re 

należyroie nie przyjm uje się. — Rękopisów Redakcja i

lub pocztą miesięcznie 4 zł. 75 gr., zagranicą 5 zł. 50 gr. — Redakcja 
daktor r.ączelny przyjmuje od 1—4 popoł. — Listów niefrankowanych 

Admimstracja nfe zwracają — Ko nto P. I<. O. 141.690.

Redaktor odp. JERZY KONARSKI. Należyłość pocztową opłacono ry  czałtem. Drukarnia Ski Akcyjnej W ydawnieżej pod zarz. J. Płockiego.


